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Z frontu wschodniego*
. ^OoaŁ&rr, Morg^nzeit-irajro .przynosi uastępu- 
IW  tolcgrani 55 c, i k. ■Rwieimej kwarteTy ura-

Dozwolone przez wojenną 
kwaterę prasową,

— , 1 6  lijrca. 
Na Caiym fruńcie gaucjjiskuii nie Dyio wczt- 

raj żadnych a ..łów  rosvjskich. Zarówno na 
Włudfliowy wyp-hód od Mifculiozyoa, jak pod 
Br czaozom ańe pode-jraowa-li ^osyaoie aztui- 
tnów.

_ ^ satnii generała L e s z y c k i e -
g  o nsiiowala w ziąć .satirmem szczyt Capul,
wzaosząty się na t t»G3 iriebrów, a  położony na
zachód ąr( M,>:da,Tvy na granicy Bukowiny.' Ro-

 ̂ ,jta^  s*ę zbocza góry, ale zostali
r»,vi*i,rn11 prz,e3 łVO'słca austryackie, które są w  
posiadaniu tego esozytn.

wórnfd tb ’ ’ rn ^'Gzajowem , na - zacliód od 
pot armia S a c l i a r o i r a

rosyjski m S 7h ^  cal fl?ód.- A l° atak
(; v., iai to w zarodku zgnieciony.

owne walki, 7-07ivinęly się na odcinku
am iia ro-
aiad St o-

5;a l e d 5
tn-s, hik w ojsk  sprzymit lżonych.

armii ^e,vPl‘ u r - rr'yrVir'V> ™  '
5 ■ jsk; I L  i n s in  g e  tna. Ody a 
chodtr'- °  SiC 'R'ie '^ ia ła  sukcesów* .n

' 1 - y^tąpiła wczoraj na w idownię armia 
'ilow  i-71 h a ' gwaiłt uwnymi atakaini u-
vn óf.ojsk sprzymii zzonyeh
ru‘n. , 1 n' stronę Lucka. Na, zachód >od Uiiry- 
7łetv«i? 00u Seklm em  b y ł ogn isk ie ir  za

w alk . Także nt pólnoi ny zachód od 
ąiłtsr H‘ 7*ti S a d o w ą ,  podjęli Bosyanio
^  »ve ąteŁi, k tóre at-ołi nie m iały p.owodze-

■̂r . , Berlin, 17 lipca.
Qe: , erk’'er Tageblattc- donosi z c. i k. wojen- 

w - y * r  pra.-owej pod data 15 hrn.:
■̂hai ' rr‘' rzf‘^  l ’nit pod D e 1 a t y  n em, łctóry 

rogv-y1? pomiędzy frontom austrymekim a 
diie'^ '^ ilo-waiy znaczne oddziały rosy.i-
r5« ^P^row ać ńw órzec ko le i, wiodącej do K o- 
, "Zu, aJe p rzy  przepraw ie przez P r r i  zosta 

Pobite i odparte na drugi b rzeg  rzek i.
P  dolinie B ia ł e j  Czeaemoszu na południo- 

. ^ ^ c b ó d  od Ż a b i  a, ruszyły oddziały nie- 
jasielskie na J a  b ł o n i c ę  .nad granicą 

' Ir‘i  jsko-bnkowińską. (Inną anicjscO'WOŚcią 
e^t .Ja.bî >niv^ Nv CłaJicyi nad przełęczą oejże 
>.zwy, ]1?t p n .p ^ u  od Delatr.nak Tutaj Rosya

ule • , * . ' , ,*ł * *
częścią rozproszeni, częścią wzięci 

■  ̂|ie\ oli. Na- [ołudniowy wschód od wsi

nie at k*^ Ł  1>a“l  rzcM  Mcddawą na Bukowi-rOotrtcIrSrt f»Ao*ołłr rAwiłtn ndno pj q

Cofniecie ste iłnellkótd z Insu f n r e s j .
tTeL o. Ił  Biura koresn)

Londyn, 17 lipca. 
G-em. Haig do-n-osi pod datą 16 hm.: 
Obustronne ciężkie cst-rzcliwanic. \nglwy 

znajdują c,ią.gie w ielk ie zapasy niateryału w za
jętych stanoT.iskach, zdobyli 5 ciężkicli haubic 
i 4 działa 7.7 cm. Wczoraj w lesie F o u r c u  x  
odd .iał, który z powodzeniem osłaniaj wojska 
zajęte unioccwywaniem nowych STimowisk, cg- 
fnąt się bez niep okojeuia przez nieprzyjaciół.

msyjskie zostały równie odparł

P r? y &otowanśa wojenna Rosyi.
. Kolonia, 17 lipca.

for,, ZoilURg.4 jM-zynosi następujące ia-
Gawt-*Ĉ ° na Tod jtarue doniesień prasy szwaj- 

, (  *-oj z  Petersburga: 
tz..1. Ilosy i cdoyw ają się spisy dla- spo-
lud k-lllu st-atysJ-yld rolniczej. Spisywane są 
bpr rolX)-czc, bydło i^obocze i użytkowe,
Jakl'',|ll(? plantaeyc, zapasy zboża i  t-. p. 
„ doi&osi sliits-skoje ’S łowoc, episy mają być 

* J' ac‘Gwa,n& do  dnia- 28 bm.
J>r;.-r 'oilliy  —  powiada ;,Kusskoje Slo-',vo* —  
pcęv5 (lT<>vać się na kampanię zimową która z 

w. ł^two zrozumiałych nałoży na kraj 
ue c-iężary gospodarcze w

Cesarz Wilhelm na polu walki.
(Te!, c. Ił  Biura keresp.)

Berlin, 17 lipca. 
Biuro W o lffa  donosi: W ielka  główna kwa

tera ogłasza dnia 16 bm. wieczorem:
C’e9arz przebywał dziś znowu w  obszarze 

walk nad Sonune. Odebrał od glównoidowodzą- 
cego armii raport o odbyt-yich operac-yacli i po 
drodze rozimawiai z  szefem sztabu generalnego 
wojsk w  .polu. Podczas odwiedzin w  fzpitałach 
odznaczył ciężko rannych żolaznymi krzyżami, 
jak  niejednokrotnie w  ostatnich czasach z, oka 
z y ! obecności, przy wałkach nad Mozą. W yra
z ił także walecznym wojskom nau '-unme hwo
je  uznanie 1 s-wo podziękowanie.

t e  tatila  i h if l  Oki ISuTdL
Genewa, 17 lipca. 

Paryski Petit Journak4, lomawiając walki 
pou Ve?dun'cm, oświadcza: Niaj-ważniejszem 
wydarzoniem ostatnich godzin jest nowy atak 
niemiecki na północny front form Souvilh W  o- 
bocnyoh zapasach nie chodzi już o nic innego, 
jak tylko o  los Verdim ‘u. Gdy jeKtnak pewnego 
dnia ten najgorszy moment nadejdzie, nie 
wstrząśnie -on mimo to naszą odwagą.

'^ o n c z ycy w niewoli custrpcKie).
ję^ ' J'i Napło* donosi z  Koszyc: 

ioiK j^orzec w  Koszycacii przybył pociąg z 
uóty . V rosyjśkku. Gdy jeńcy wyszli % wago-

Budapeszt, 17 lipca.

a i i ą : f c ] > - - ż \  ć śniadanie, ujrzano pomiędzy 
sit!Łil Japończyków w  ma.idu-ach rosvj-
że ĉeG eskort u jący jeńców*, opowiadał,1»- m

Jończycy są z wszystkiego zadowolenińtc
bse pros/la. Czynią wuużenio ludzi m ieli^Unv. \

cleiny11 Z,ualezżono przy -nich dzieła w dzie- 
i f r.* at^kniki i artyleryi w  języku niemiecldm 
c^Yplć4*fc*ia. Ofiarowałem jednemu i. Japoń- 
*nffb W P-Mworosy —  pŁ«zc korespondent wy- 
fJ,Vnn°Jlflfe> dziennika. —  Podziękow ał mi 
pó. ^  ;■ rran'CUo7.czyzną. Cod-ziomdo ]H7ycliodzą 
Wł ^ z jenc. mi rosyjskimi, pomiędzy który- 

J v zimjilują się Japończycy.

"skadre Rn^ieltkn kok fioraietil.
rr Chrystyania. 17 lipca.

tg  I donosi Bergens Armoiuctidcndo.% dnia, 
P lsh ' ’ 130 h^wdnui pojawiła się ko lo  wyspy 
•'li/e k ^ d r a  angiekka, która jechała tak 
7.ua.(0 .d-du' I® gołem o-kieiu można było rozi>o- 
Psblk ^  (Ptsiro jest wysepką, położoną w 
vv̂ .r;j*T 'P^^HRTwo-zachod nie-go webrzeża For- 

vS!i. P i*^n . r-ed.)

«*pcuska pożyczka w Ameryce.
J?fel. c. k. Biura korosp.)

■Wcdlno- v , 1. Bern0 17 lipca.
-  ' Gdtng kablow ego doaiiesienia-

^Joiu-nala; , * paryskiego
z  '°'WCgo Jorku,, M o r g a n  u £ ]

I  ratioyi które ma
fr fe rk fc  P .^ tdr“ * ^ „  W tyczką 500 miUonó,
h* a,mery

w . P im rd^  ‘ dom towarzystwa ma być b r 
wylcans-ki ambasador w Paryża, B a c o n .

Frankfurt, 17 lipca.
>■■ Frankfurter Zciui-ng* donosi z .Hagi pod da

lą 14 bm.:
Biuro Reuter* (Londyn) -ogłasza następującą 

wiadomość: >;-Morning P »? U  clonosi a Petersbur
ga:

>,W yjazd ministrów rosyjskich do głównej 
kw atery wojennej jest tutaj żywo omawiany. 
W  kołach wi>ływo'wvch panujo silne przekona
nie, że jeżeli dud ro-W ęgry znowu wypuszczą 
ba lon próbny w  sura w ie odrębnego pokoju, to 
koaLicya przyjmie go przychylnie. Dalej panu
je  przekonanie, że dla koaiicył przyszedł czas, 
ażeby się porozumieć co do przyszłych warun
ków pwkOjUc.

yFrankfiirior Zeitnng« dodaje do te j wiado
mości uastę-pnjąco uwagi:

»M im o ciężkich cioaów, kt*>rj’ch dozimlar koa- 
lipya. byłoby krokleau fałszywym, gdybyśm y 
nie doceniali n-aswych pi-7.eehr-iuków i  sądzili, 
że są teraz gotow i do upokorzenia się. Nato
miast- fakt. że cenzura angielska pu/wc-dla Biu
ru Reutera na ogłoswonie powv*ższoj wiadomo
ści, jest znamienną wskazówką, że koalicyą wi
docznie powtorzv dawue niezręczne usiłowania, 
ażeby rozdwoić Niemcy i Austro-Węgry. O sai- 
•ttro- węgierskim »Jteiomie j<róbnym«, to którym  
mówi Biuro Reutera, mc me wiadomo w  tutej
szych kołach wtaiemniezoiiych, pr7.eeiwnio prze
czą one stanowczo, jakoby podobny i  balon 
próbny* został v\'''miszcz'oir,*«.

M M f ą

Mti Liim iii polsKirh p i  K i i p .
,,Gazeta Poranna1* z 0 lipca zamie- 

ścita następujące infonnacye o wal 
kach Legionów, pochodzące od nao
cznego śuiadka, który przybył do 
Lwowa.

Za zezwoleniem wo
jennej kwatery prasowej.

Pierwsza brygada, P ił udskiego, walcząca po
m iędzy miejscowościami K . i  O. na W ołyniu 
już od kilku tygodn i była ost-rzcliwana- przez 
uioprzyjaiciola. 'W a lk i te jednak miały charak
ter walk pozycyjnych i nie przybierały gwał
towniejszego -rlia-Ta-utern. Wśród legionistów 
tedy, -będących w  rezerwie, a naw-et w  bata
lionach, na pozycyi, panowała wesołość i żoł
nierska bez-troe-ka-, przeplatana dzień w  dz ień  
■zabawami. Nie było  n. p. dnia jednego, żeby 
się obeszło »be-z matcbui lub innych jakichś 
wym yślnych zabaw, które skróeały nudę walki 
pozycyjnej.

Dnia 4 lipca nad ranem, -około godz. 6 io z - 
jwic-zął się kuk dzktlowy. P-rzrgot-owała g o  cięż
ka -artylerya -rosyjska, bijąca w  pozycye piei-w- 
szej brygady ogniem huraganowym z© 102 
armat, ściągniętych na te-n odcinek z razmai- 
ty-ch stanu. Ogimnne slupy dymu, piasku, ognia) 
i żelaza wybuch-dy to  chwila: -wśród okopów, 
przed drutami i wśród zasieków. —  Pod naj
w iększy, wprost piekielny ogień uostał, się dru
g i ba-tali-ou, {Hąt-eg-o pułku, k tóry łączył na 
prawem sk rzyd ^  wojska a usfr-o-węgierslcie. —  
Batalionowi doskonalą jednak usługę oddały 
tu jego  nowe zic-miainki, ńzw. gr.nafn ik i.

W śród bozusta-iiengo -ogum- ą-rtyloryj-kicgo

zaatakował Łiepuzj^aciel w  pierws za, linii- w  si
le jednej kompanii wysuniętą placówkę reduty 
Piłsudskiego. - -

Redutę Piłsudzkieg© sta-nali się Moskal zdo
być na- długo przedtem, a raczej wysadź ć ją 
w  powietrzo. Francuscy sanerzy i  minerzy pod
kopywali s ie dość blisko reduty, ł pułk, khóry 
OT-omii te j reduty, zna ido wał się, jak w  wulka
nie. W  ciągu togo samego dnia po*7począł się 
z  naszej strony kontratak. Atakował jeden plu
ton -sntdmego pułku Pod osłoną ogma artyle
ry jsk iego wywiązała się walka na (ramoty rę
czne. P o  chwali Mookale zostali z okopów w y
pędzeni.

Równo-ozii śmie odoy-wal oię atak odeprzyj: - 
cielski na prawem skrzydle, gdzie stal piąty 
puli? A rty lerya  ostrzeliwała ten odca.ek bez
ustannie ogniom huraganoivyffi od godz. 6 f ra- 
no, a to ciężkimi pociskami piętnastkami, ośm- 
nas' kami i 24 cin. granatami. Ponadto R-osya-nie 
mieli 2 bataliony obserwacyjne. 0  g  1 pe poł. 
-rozpoczął się w m ściwy atak, poderw anie całej 
linii niepr-zj ja-cielskicj, która szk me już w  gę
stych liniach, ale wprost grapami, u m ow o —  
ńrak ten gw ałto izny nadzwyczaj, odparto z  
wuelki-cmi s-tratami dla nieprzyjaciela.

W skutek cofnięcia się prawego skrzydła zmu
szony został pułk 1 opuście redutę, gdyż oko
py zostały zrównane z ziemni. W ieczorem cała 
brygada c-ofnęfa. się ua przygotowane poprze
dnio, dobrze umocnione pozycye, a będące w 
odległości od pierwszych stamowijk zaledwie 
1200 metrów

Następnego dnia przeprowadziła cala bryga
da koutralak w  celu. odzyskania opuszczanych 
p o zyc ji A tak  prowadź ii komendant bąfcałi Fan 
major W yrwa. ł\> h Jl<vgt.uzinnej w alce wy- 
parbt' nieprzyjaciela z zajętych stanowisk.

B n gad yer Fiłsudzki przez cały przeciąg wal
ki znajdował się przy telefonie, wydawał dyspo- 
zycyo. odbierał meldunki syRuacyjne i  kiorov,rał 
osobiście walką.

Straty przedstawiają sio ilościuwo cLość po
kaźnie, jakościowo jednak nie tak źle, jak w 
pierwszej chwili- sądzono. Na ogół bowiem rany* 
■są Rkkie, wielu zaś jest ogłuszonych, pora 
żonych, na jakiś czas niezdolnych do walki. 
Straty w  zabitych są niewielkie, jeśli się zwa
ży. iż brygada nozostawała przez cały dzień 
pod ogniem huraganowym. Z oficerów jest z:)/- 
bitych i rannych około 15, żołnierzy eholo 300. 
Do-tyelic-zas stiwi-erdzon-o s in ie ć  ks-p. Sława i 
ppor. Nehriinga. (Pseud. Dunin).

Kapitan Sław rzucił się z  -całym batalionom 
na ścieśniająca się (-oraz Ło ślliiLfcj u .iit n ie
przyjaciela, by za wszelka cenę przedrzeć się 
do swoich. W owcza 3 trafiony kulą padŁ

Lw ów , 17 lipca.
„G azeta W ieczorna11 z 15 b. m. (N r 3010) do

nosi:
Z- frontu Legionów donoszą nam pod datą 

10 b. m.:
Stra-szłiwe ataki rosyjśkie ma pozycye Leg io 

nów polskich rozpoczęły eię w* dniu 4 b. m. i 
trwały przez cały dzień oraz dwa dni nattępne. 
Legioniści, walczący z nicsh chanem męstwem, 
odparli jednak wszystkie ataki mas rosyjskich. 
Wikońcu jednak Legiony —  jak to  już wiadomo 
z urzędowych komunu-mtów f f i r t a  generalne
go aiistryacko-węgie-TSkit-go, musiały cofnąć 
się wraz z oddziałami c. i k. armii nad Sbcchód, 
Straty, któro bohaterskie pułki poł-kie ponio
sły -w u ch  walkach, są pcważne, choć nie sto
ją w  żadnym stosunku tło strat nieprzyjaciela 
4*-do niebywale Trudnych sytuacyj, w  jakich Le
giony się -znajdowały. Najw ięcej ucierpiał pułk 
5 ińechoty ( Brygada) i 3 -p, p. ( Brj-gada-L 
Rów-nież uciorinaiy chociaż nieznacznie pułki 
piechot-y 2 i 4. Pułk szósty m iał w* odwrocie 
st-raity minimalne —  i przyw iód ł jewze-zo sporo 
jeńca-. j

Pułk ulanÓYY* Nr 1 stracił ogółem -okoIo 30! 
ludzi, pułk ułanów Nr 2 kilkunastu ludzi.

Najdotkliwsze straty są w  korpusL 'oficer- 
skim.

Oprócz wy-miemonycli już cdnicśh runy: 
adjuta-nt 0 p p. podpor. dr Antoni J a - k n b s - k i ,  
k tóry pozostał mi francie, poruoznia. \\ rai c z  >• 
yv s k  i i podporucznicy B o r y c z k o  i L o r- 
n o r.

Oddziały legionowe -znajdowały się w  cza.-,io 
odwrotu w  nieustannych walkach, a niejedno- 
krotnie zagTG-żone były  z  boków i *od tyrów, 
tak, że kilkakrotnie przebijać się musiały przez 
lucurzyjaciela w  arakach na- bagnet;,. Nierozjbi- 
te wszakże przeprawiły się przez Stocbud 9 b. 
m. i utrzymały linie rzek1 przeciw  naporowi 
wroga.

Bo tych 'Straszliwych, Irwnjącycb bez przerwy 
pięć diii i -no-Cj* walkadr z w ielką przemocą nie
przyjacielską, *

Znajiuon-
ną jest rzeczą, a tiowouUąeą uadzwycizaiuej 
sprawności bojowej Legionów, że nie utraż iry 
ani jednej armaty. Jedynie wskutek trudności 
przc-prawy stracono 4 karabiny maszymowc.

Wojenny Bank miejska,
Z W iednia piszą nam: '  _ /
Donieśliśmy już o sfinalizowaniu rokowań s  

rządem yv -prawie utwo.zenia Banku mi( jakiego i 
dla- :azkód -noń-eduicli. Na. 'onegdajszem. zebraniu 
komisy! gospodarczej ndejskiej K o ła  polskiego 
prezycleni dr L e o  podał do wiadomość po-j 
myśląc zakończenie pcrtraktae-r*>, ----yrażniac, 
7 ndo wolenie, że dzięki mic-yątywię K o ła  -po.-! 
c.danie •wkrótce nowa potrzebna dla odbudo- j 
Yvy finansowej-miast i  ludności instytuoya.

łV zy  optlfl-nieh konferencyac-h z ministrem * 
ekarbu Lothe-m i z  szefem soke-w Wunmerem ii 
referentem Zwlf-rziną, ehodz-ik) jcs/.ćzc tr lk o  o

k :lkr: nieznacznych zmian w  projekcie stat-rmi 
Banku, wr-pracowanego pi-zez posłów Ste- 
słowi-oea i Grossa — ■ Os-ta-teeznie p r z y s z ł o  
j e d n a k  d o  p o r o z u m i e n i a ,  na pod
stawie którego Związek większych miast 
przystąpił do założenia. Banku miejskiego z  u- 
działem 2 m i l i o n ó w  k o r o n ,  podczab gdy 
r^ąd wypłaca w  g o t ó w c e  10 m i l i o n ó w  
k  o t  o n, jako udział w kapitale akcyjnym, a 25 
milionów koron ja-ko kapitał obrotowy.

Bf.nk miejski udzielać będzm pożyczek na 
3%  gminom, właścicielom dornów, kupcom-, 
izemieśluikom, wołnj m zawodom, poszkodowa
nym z powodu inwa-zyi lub ewaknaryi. P o ży 
czki mają być zwrócone w  5 lub 10 latach p  o 
z a w a r c i u  p o k o j u .

Na czele Banku snoi dyrekeya, oraz rada nad
zorcza, złożona z trzech zastępców, mianowa
nych przez ministra skarbu i z zastępców miast.

Siedzibą Banku miejskiego jest K r a k ó w .

EaaaBWEatMMegg»g>wr.CTai

20 halerzy. Godziny urzędowe biura dla miejsco
wych tylko w dnie pows7,cdnie od godziny 9 rano 
do 1 w południe.

Ambuiatoryum dentysiyczne przy c. 1l Iastytu- 
cłe stomalogicznym Uniw. Jagiell. w Kral.owie 
(u1!ca Garncarska L. 9, I. piętro'1 zostało zamknięte 
z dmem 14 b. m. na czas foryj uniwersyteckich 
Piowadzonem nadal będzie tylko bezpłatne ambu 
latoryum dentystyczne pod kierunkiem prof. dra 
W. Ł e p k o w s k i o g o  dla superarbitrowanych 
czynnych i pozostającj'ch w c. i k. szpitalach 
twierdzy polskich legionistów.

rŁ  k r a f i s .

M rsm ik a .
Kruków, 17 lipca.

Reaktywowanie krakowskiej Rady miejskiej. —
Prezydent nuasta dr L  c o  'Otrzymał dzisiaj reskrypt 
namiestnictwa, reaktywujący Radę miejską z dniem 
20 bm. Jednocześnie obejmują urzę to .ranie wice
prezydenci dv Henryk -3 z a r s k i i Sa r ę ,  oraz 
delegat Rady miejskiej dr B a n  d r o w s k i.

Ikmleważ. -w czasie wojny inie możaa przeprowa
dź ć wyboru -radców mwjśkich z Bo-igorza, na
miestnik izamianował -radcami. 7. Izielnit-y Podgó
rze 10 ezłenków b. -Rad  ̂ podgórskiej, tj 12 c-zlon 
kćw -ober-nego podgórsldogo Wydziału doradczego 
i 4 przez te.a Wydział ^aproponoYY auycli.

Pierws-a posk-dizenie Rady mlej.J.uoj -zwołał pre
zydent miasta na c z w a r t e k  d n i a  20 bm. Na 
porządku dziennym znajduje się: Sprawozdanie
prezydyum miasta z jego działalności od czasu o- 
sra'njego posiedzenia Rady miejskiej oraz sprawa 
Tczygnacyi I iwiceprezydonta -miasta dra Henryka
Szarsldego.

Z ■(lzielnłC3, pougorskioj r.alc-ami zostali zamia
nowani pp.: dr A r o n  ao bti  Jaaób, dr A r o n  
sohin Samu©!, dr B i o b r o w s k i  Rmil, B r c u e r i  
Karol, dr E m i 1 e w  i  c z Józof, dr F e r b o r Ed
ward, L i b a n  Władysław, Ł u c z k o  Karol, .Ma
r y  e <w s k i Franciszek, M a t u l a  Dyonizy, Ił o 1- 
lo  Karol, S t a s z c i z a k  Marcin, wszyscy członko
wie obecnego Wydziału doradczego z Bialgorza, a 
nadto *;if»iO(X»iiia-.an prz«z ton Wydział pp. dr 
1’r.weł Ko i p l e r ,  lekarz, Jan P e i e r  nauczyciel 
szkoły wydziałowe.i, Wtihe-lm S p o r r o, radea ko- 
łejowy, Jigtiacy G r z ę d z i e l  majster kowalski

Zarząd teatrów miejskich. Z preizydyum miasta 
piszą nam. Ponieważ z końcem łip,ca br. upływa 
tcimin prowizoryum dla prowadzenia cbu miej 
kidi teatrów, prezydyum tniaista uchwaliło -wyra
zić podziękowanie p. drowi Lucjanowi R y d l o 
w i  i p. drowi Tadeuszowi K o n c z y ń s k i c m u  
2:1 chętne i gorliwo podjęci© się tymczasowego pro
wadzenia obu scen w  trudnych warunkach wojną 
spowodowanych. Dyrekeyę obu tc.-urów miejskich 
na na najbliższe trzechlecie powierzyło prezydnim 
literatowi p. Adamowi' G-rzy-male S i e d l e c k i e -  
m u, który iza czasów dyrckcyi p. Ludwiku Sol
skiego -był pi-ztiz kilka lat dramaturgiem teat-ra 
krakowskiego, a <n* ootałailoh czasach dramaturgiem 
teatru „Rozmaitości11 w  Warszawie.

Przegląd pospolituków. W  sobotę ukończył się 
przegląd ipospoł!takótv. który ‘rozpoczął się w na
sz om mieście w.dniu 22 maja b. r. —  W sobotę sta
wała do poboru reszta rocznika 186G. Dzisiaj od
bywa się dodatkowy przegląd tych wszystkich 
pospoiitakuw, którzy we właściwym terminie do 
poboru stawić się nie mogli i dzisiaj też. komisya 
zakończy- swoją czynność.

Opera w teatrze miejskim. Działuj teatr zamknię
ty , jutro „Faust11 w nowej ©fc-ailzie. W  partyi Mał
gorzaty* uslyszy-my* <p. Helenę Lowczyńską, obok 
której występują nadto nasi znakomici gościo ope
rowi pp. Józef Muno.warda (Mefisto) i Leon Geiller 
(haust.). Dalszą <J>sadę tworzą p. L. Jaworzyńska 
(SicbaljSz. Sienklewiczowa (Marta), St. Romanow
ski (Walenty), K. Kowalski (Wagner).

Wo środę teatr 'zamknięty, wo czwartek powtó
rzenie pięknych „Drwouów z CuracYllli*1*.

Jeńcy przy robotach polnych Ministerstwo rol- 
nictYwa zarządziło reskryptom z dnia 2 b. m., aby 
wszystkie partyo jeńców, używano obecnie przy 
robotach publicznych, nie mających strategicznego 
znaczenia, użyto -zostały* uo sianokosów, -żniw i wo- 
góle robót polnych.

I rząd opieki wojennej poLrzcłnije dla pewnej do
broczynnej alrcyi w.o-jóiOiiej znaczniejszej ilości 
wazelakicj ni afery i  ewciU-ualrJo resztek- . jak.doż 
•gotowy cli kiriatów sztuczny oh. choćby ‘zmięty h i 
już niimodnych. Z inaeyatywy p. Samuela Spiiy, 
prezesa krakowskiego Towarzystwa kupieckiego w 

••Krakowie (ul. Gr-odzka 4), Ł tó iy  u-a powyższe ce
le już sam ldlkaia-otnic: z.nacznieyszej na.teslal dat
ki, uprasza urząd opiek! wojenno-j o łaskawe skła
danie dalikó.w «  matc.yi i s/.Utcznych kv.iatów* w 
lokalu kralso-wskiego Tciwairzyctwa kupieckiego y** 
Krakowie, przy równoczesnem urziadoiiiieni i o tern 
ITząclti opieki wojennej w Wiolniu (IX  Bcrggas- 
ki 10, grupa \ Ze-bi-ane datki będzie się ou-ylaio 
■od czasu do czasu do Wiedniu.

Biuro informacyjne i porady praamej Książęco- 
Biskuoiego Kemi*etu w Krakowie, ul śyv. Tomasza 
L. 37, udziela porady*, eYY-entualnle i pomocy pra
wnej, we wszystkich sprawach bieżących, zwła 
szcza przy uzyskiwaniu zasiłków wąjskowyGh, za- 
op,drżenia inwahdzUiego, zaopatrzema YvdóV i sie
rót po poległych, w  uzyskiwaniu zapłaty zaświad
czeni: . wojenne ■ t. p l ’ uuo pośredniczy w- pr/.esy- 
l-iniu kuiespondencyi do jeńców Yvojennycli, do 
uyehodźcÓYY* sczouoYYych i t. d. Pney 7-apyfaiiiach 
pisemnych należy przesiać na odf»owiedź markę za

PrOYYizoryiun budżetowe m Lwowa. Przed kilku 
dniami Tozpo^ęly się i&brady magistratu lwowskie 
•gi nad prcrwizomim budżet&wcm m. Lwową do 
końca rolru. Złożon już budżety wazysAich przed 
siębirstw i Ea-tŁladó>\ miejskich, które zostaną
przedłożono Radzie przybocznej yy_ druku. Prócz te 
go uwzględniono fundusz szkolny rÓYY-nicż tylko di 
końca roku. Złożono już budżety wszystkich p,r.zcd 
siębiorstw i zakładów miejskich, Które zostaną 
t li:: sam okres wyg-olowano prowizorymn funduszu 
gminy, który na razie nie da się określić r-ipowied 
nio dc swoich YY-y.nogów. Wchodzi tu zwi.vszc7.j> 
w  igi-ę stxqm ipodatkowa^ odpisy it-ct 

Czasopismc >Odbudowa kraju* pojawi się wkrót
ce w Lwowie i będzie poświęcone wyłącznie spra
wom odbudowy 

Kradzież w kościele. W  kościele 00. Kapucy
nów \v Zamarstynowie stwierdzono w wiatek rano 
kradzież, której 6prawców dotąd wyśledzić nie zdo
łano. Złoczyńcy* skradli z kościoła kilkan.ńcio 
sznurów korali, z których dwa sznurki gTubych 
francuskich korali przedstawiały wartość 2(i0 kor 
Ponadto skradziono Fdno YY-otum srebrne, d-wie jm- 
ry kolczyków złotych, oraz męski łańcuszek sre
brny- Sprawca kradzieży nieznany*. Poprzedniego 
dnia wicczoiem kręciła się obok kościoła jakaś ko
bieta i ona prawdopodobnie dopuściła się kradzio 
ży. Polieya-wrlrożyla za n-ą poszukiwania 

W  c k. szkole realnej w Tarnobrzegu odbył się
egzamin dojrzałości dnia 6 maja dla uczniów, po
wołanych do służby wojskowej i w  dniu 12 lipo* 
dla reszty abituryontów. Uznani zostali za dojrzt: 
łych Jan 'Bóchnlu;, Leon Uhendyński, Emil Gan
carz (z odznaczeniem), Włodzimierz Eankiawlet, 
Francisjek Kucharski, Władysław Sic-mek (z od
znaczeniem), I.ieon Sudueki, Tomasz T- zeska (z od 
znaczeniem).

Urodzaje w powiecie zloczowsklm. Ze Złoczowa 
piszą: Zapowiada się t-u urodzaj piękny, obfity i ró 
żnorodny. Dojrzewająca przy e-udnej obecnie pogo
dzie pszenica, której w powiecie najwięcej, rokuje 
dla żniw jak największe nadzieje. NiezYcykła obfi
tość war7,/w w ogrodach i owuców w sadach spra
wia, że* stosunki aorowizaeyjne w oKolicj nie 
przedstawiają dla mieszkańców trudności.

Z  k r ó l e s t w a  P o i s k . s p L .

Wybory v WarszaYvie. Z Wiuiszawy donoszą pod 
datą 13 b. m.:

Wczoraj zakończyły* się wybory do Rudy miasta 
z kuryi trzeciej; głosowali wyborcy z grupy pierw
szej (d u c b o w i e ó a t yt o rzymsko-katolickie) i z 
grupy* piątej ( t e c h n i c y  i p r o f e s o r o w i e  
p o 1 i t  e c li d i k i).

(O wyniku tych YY*yborów podaliśmy dzisiaj w 
porannem wydaniu. Pizyp. Red.l.

Jutro i pojutrze rozegra się ostatni akt -wyborów, 
Do głosowania przystępuje najliczniejsza kury a 
szósta, licząca 50 519 wyborców. Z powodu wystą
pienia yy* kuryi tej G organizacyj Ycyborezyeh. prz.m 
Ytidywać należy* ożywioną ngitą eyę jirzcd biurami 
wyborezemi.

(■enlralny* NarodoYvy Komitet wyborczy ogłosił 
następującą odezivę:

■ todiicy*! Dziś i jutro odbywa się ostatni akt wy
borów do Rady* miejskiej: wybory do szóslej ku-
ryi*

Do kuryi tej. przcznaczom j dla robotników, za
pisało się około 50.000 wyborców, między którymi 
część 7i:aczną atafibwią ludzie różnych -zawodów, 
którzy nie 7-apis.Ji się do kuryj v laSeiwych.

Z komitetów kuryi szóstej V.. N. K. W. i G. D. K. 
W. pow-dal jeden Komitet Naradcwy Robotniczy, 
który przeciw sta\s ia się yy-  chwili obecnej ugrupo 
wtmiom socjalistycznym różnych odłamÓYW W  in 
t-eresie więc jasnej i zdrowej przyszłości narodu na
leży* p o p arcie  tego komitetu p rzez wszystkich Yvy 
borcÓYY*.

Na sztandarze KomiteiU Robotniczego Narado 
Yvc-go, obok haseł robotniczy ch, YYidiiieje solidar 
ność z calem społeczeństwem dia uzyskania nie- 
odzoYynyeh dla szczęśiia Polski Yvannkóv-.*.

Glosując na tę listę, pomożecio robotnikowi pol
skiemu uwolnić się z pod haseł międz., narc-dówki 
i pójść po drodze samodzielnego rozwoju.

To też wzyYY-amy w.wystkicli wyborców szóstej 
kuryi, aby yy- imię miłości ojczyzny* i jasnej jej 
przyszłości stanęli do tum wyborczych i oddali swa 
gło.-y Yvy]ąezuiL na listę piątą Robotniczego Korni- 
ten Ycyborczcgo.

l ’od hasłem odrodzenia BoMd idźcie do urn ro
dacy t

Samodzielność szkolnictwa w Królestwie Pol- 
dk-em. Gazeta Radomslui; donosi: Sejmik po 
YiiatOYY y yy* Kutnie odmówił at-ygnou auia 3.000 ma
rek na Kursa nauczyciclslao, ustuDOY\-ione prz.ei 
ibindratac Rowodcin było YvproYvadzcnio do kur- 
soyr języka niemieckiego, jako przedmiotu, co 
dzieciom polskim jest niepotrzebne. Stawiano się 
także, by yy uasti-p.-twie ludzie, Yyładający języ 
feiem niemieckim, nie byli forytoYY-ani przez Y\*ła- 
dzo ze szkodą innych nauczycieli, którzy yy- ciągu 
G ty goduiowego kursu bczYY-ątpi-nis uależycao ję 
zyka nicopaiHiją. Sejmia prosił ^laiulratai o *zako- 
munikoisanie Yvłądzw* c-entrahiym opinił bidno- 
ści. że spi:uvami szkoiiuclwa winna kierować Ma 
cłerz e/.kolna, do htóro: i  dynie ludność ma 'zaufa
nie.
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Zamiast herbaty — kwiat lipowy. Pienia war
szawskie podnoszą projekt, aby wobec zwiększa
jącego się coraz bardziej braku herbaty, napój ten 
zastąpić herbatą * krajową*, czyli kwiatem lipo
wym, który w  tym roku wyjątkowo obrodził. To
warzystw o akcyjne Matyjewicz w  Warszawie roz
poczęło już zakup kw iatu lipowego we wszelkich 
Ilościach.

Na kościółek w Kamieńsku. Z Kamieńska piszą 
nam: Do licznych, staraniem Legionów polskich 
powstałych kościołów na uwolnionej od ciemiężcy 
ziemi, p ry  ty ł kościółek w Kamieńsfim siedzibie 
Domu rekonwalescentów. Kościółek, którego budo
wę iozpoczę!i jeszcze przed wojną robotnicy ta* 
b.yki sWOjCiechów*, umiłowaniami i stuianicm le
gionistów’ jest już dziś pokryty — wprawdzie na

wyrób oleju z kukurudzy będzie zmonopolizowany 
i etanie się nowem źródłem dochodów’ dla państwa.

Nowe kopalnie rudy żelaznej w Karkonoszach. 
Jak donoszą dzienniki czeskie, w Eerlikowicaoh 
w Karkonoszach znajdowały się opuszczone, jako 
zupcłrie już wyzyskane kopalnie rudy żelaznej, 
należące do księcia Furstenberga. Obecnie, po prze
prowadzonych niedawno poszukiwaniacn, podjęto 
w tych kopalniach m  nowo wydobywanie rudy 
z dolnym skutkiem. Tenże książę uzyskał także 
prawo wydobyt ania rudy micdz"anej w okolicy 
Spindeiimulde i &zw’arcentalu.

Milionowa kradzież w Berlinie. Kradzież, doko
nana w Berlinie w Towarzystwie dyskuntowem- 
przybrala wprost niesłychane rozmiary Dokładne 
zbadanie ksiąg i ka*y wykazało brak przeszło mi

razie słomą —  i daje możność miejscowej ludności nona marek. Jak w ostatniej chwili donoszą, are-
i żołnierzom ducharia mszy świętej we własnym 
kościółku, gdyż najbliższy znajduje się w miastecz
ku, odległeni o kilka kilometrów’. Ażeby wreszcie 
budowę tego kościółka, w którym kapelan Legio
nów słowo Boże na pożytek ojczyźnie głosi, dopro
wadzić do ukończenia, urządzili legioniści tutejsi 
dnm 9 i 10 b. m. na fundusz budowy kościółka

sztowano sprawcę tej kradzieży, Ste-phana w  Mo
nachium, gdzie od kilku dni przebywał w towarzy
stwie swej kochanki. Przy aresztowanym znale
ziono 100.000 marek w gotówce.

Żywnościowi lichwiarze na froncie. „Kolł&uzer 
AT-lkszeitung" donoszą, że władze w mieście Auder- 
naeb w ostatnich tygodniach powołały do służby

'zrębów, wybiera; rząd dla potrzeb wojskowych, 
dbając o  zupełno wykorzystanie malcayału i ró
wnocześnie o  zaprowadzenie kultur leśnych, w 
miojs-ce w yciętych  przestrzeni.

Zwuerzosian, k tóry dawanej przed wrojuą ró
wny był •zwierayńcowd, gdwż tv iko  samych je 
leni w1 rządowym  majątku żyw ił 10 000 szcuk, 
"'Ojną zniszczony został prawdę doszczętnie. —  
Dła Taiowenia .resztek zwierzaftanu, jakie po
zostały, wsi-nzymono na zarządzenie władz, od
strzał mieni i  sam ; poczyniono natomiast kro
ki, celem  zmniejszenia olbrzym iej ilości dzików 
i lisów'.

Głowińskiego 315 K.Paszkiewicz Michał I  r. Sńż.
Szitofy Średnie we Lwowie:
G. mn .  a k a d e m i c k i e :  Pyłypeć Mirosław I 

ki. Raz. Lewickiego 200 K  (fam.), Foblański Jan 
n i  id. Głowińskiego 315 K  Biłyk Teodat l i  kl. 
Głowińskiego 315 K, Dmytrowicz Michał \TIII kl. 
Glowunskicgo 315 K.

G iro m  F r a n c  J ó z e f a :  iSuchodolsk. Piotr
l  kl, Żalcbock.cgo 252 K  (eelacb), Necnay Adam 
A li J.l Lpadwińskiego 360 K, rac. Głowińskiego
315 K, Mucho ta Józef YU I kl. Głowińskiego 315

Kierownikiem  lasów rządowych w  Opoezyń- 
skiem jest inż. Stieber, energiczny erę d e n  ik 
kult-ury leśnej w Polsce.

Tomasz Pluta. .

przedstawienie amatorskie, na którem odegrano 1 wojskowej wicie osób dotychczas od wojska zwol-
*Zemsią« Fredry, przy wypełnionej po brzegi sali ni o ny cli. Wszystkie te osoby po przydzieleniu ich
teatru Domu rekonwalescentów’. Oddanie ról, ko 
ety urny i dekoracye, własna pracą legionistów spo
rządzone, wywoływały ogólny zachwyt. To też ob-

do różnych gatunków broni, zostały wysiane na 
■wschodni front. Jak eię wkrótce dowiedziano, pizy- 
czyną tego było udowodniona lichwa żywnośeio-

rzucano amatorów i uprzyjemniającą przydługie wa; w ten sposób niesumienni ci ludzie, którzy
troelię antrakty orkiestrę kwiatami i nagradzano 
hucznymi oklaskami. Z obu przedstawień uzyskano 
na ten cel zbożny ponad 500 K.

Konkurs na posadę lekarza. Rozporządzeniem 
c. i k. Wojskowej Generalnej Gubemii w Lublinie

gowego w’  Radoszycach w obwodzie Koneckim. 
Nadanie posady tej nastąpi na podstawie umowy.

chcieli na wojnie, siedząc bezpiecznie w domu, ro
bić świetne hucresa, zostali zmuszeni do zapozna
nia się z wojną zblizka.

Lazzarotu we Francyi. Na bulwarach pary
skich — jak donoszą za francuskimi dzienniki

został rozpisany konkurs na posadę lekarza okrę- jńomieckie — obecnie wszędzie wiązi się W ło
chów. Są to przeważnie owi sławni lazzarone, 
którzy od dzieciństwa nic innego nie robili, jult

Wynagrodzenie wynosi 12 koron (dwanaście ko tylko wygrzewali się na słońcu i okpiwali tatwo- 
ron) dziennie. Poza tern nie przysługuje lekaracwi wiernych. To też i teraz wygrzewają się na sloń- 
prawo do żadnego zaopatrzenia. cu francuskiem, mc nie robią, a żyją .. z zapomog,

Lekarz okręgowy obowiązany jest sprawować otrzymywanych od francuskich insfytucyi dóbr- -
służbę lekarza epidemicznego, oglądania zwłok i 
leczyć ubogich. Okręg sanitarny w Radoszycach 
obejmuje: Miasteczko Radoszyce z 7 przysiółkami 
i ludnością 5.379 głow, gminę Miedzierza z 4(J wio
skami i ludnością 9.196 głów, gminę Grodzisko 
z 40 wioskami i ludnością 7978 głów, gminę Ruda 
Maleniecka z 34 wioskami i ludnuśdą 8.462 głów,

Lekarz może liczyć na praktykę prywatną. — 
W  okręgu tym niema dotąd żadnego lekarza.

Podania zaopatrzone w  metrykę cńrztu (uro
dzin), dyplom lekarski i dowody dotychczasowe
go zajęcia należy wnosić do c. i k. Komendy Ob
wodowej w  Końskicn. Bliższych wyjaśnień udzie
la e. i  k. lekarz obwoocwy w  Końskich.

%  El
izadki jubileusz, P Paweł R a s z k a ,  naczelnik 

gminy Wiśle na Śląsku, obchodził w zeszłym ty
godniu jubileusz swojego 40-letniege burmistrzo
wania. Jubilat należy do najstarszych naczelników 
gmin w Księstwie Cieszyński cm. Między innemi 
składali ma życzenia: poseł dr Michejda imieniem 
AydMalu krajowego, starosta bielski dr Podc^aski. 
Paweł Stonawski z Błogoeic imieniem polskiego 
1 ow-arzystwa rolniczego w Cieszynie i inni.

Żniwa na Śląsku. Jan donoszą pisma śhjekiu pol
skie i czeskie, zboża na Śląsku już dojrzały zupeł
nie. Rolnicy przygotowali się do żniw, lecz, nie- 
ttety, nie mogą ich rozpocząć. Od dnia wiulkiej na
wałnicy, która przeleciała przez Śląsk, niemal co
dziennie pada deszcz. Okopowym roślinom natu
ralnie to służy, ale opoznia żniwa tak dalece, że 
już zachodzi obawa, aby zboża nie poroBły. Ży to 
w tym roku jest średnie, gdzieniegdzie mniej niż 
średnie; kłos małj i  słabe ziarno, jedynie słoma 
fcędzi-. dobra.

Sprav a teatru polskiego w Kijowie. „Dziennik 
kijOy ski‘‘ donosi, żc grono ludzi dobrej w'di, uprzy- 
tormawszy sobie, że Leatr po-Md w Kijowie jest 
sprawą pierwszorzędnej wogi ś że właśni 3 czas o- 
beeny, iktóry skupił w  Kijowie łakną L.ą czystego 
nłor.n polskiego publiczność i  łkane y o n o  pisarzy 
i artystów o  znakomitych nazwiskacn, postanowiło 
t  warzyć na szerokich podstawach nowy Teati pol
ski. Dotychczasowo przedsivbiorstwa prywatno — 
nic anogły podołać zadaniu, -które jest wielkie, nie 
powinno być cOUczcme na zysk i  nie powinno być 
zależne od przypadku. Dziełu temu, —  jak pisze
„Dziennik kijowski-1 —  służyć chcą najlepsi lu
dzie, dziełu, które nir tyłku uże przemiń te. szybko, 
lecz s;ę rozrośnie. Sprawa nowego Teatn: polskie 
go v. Kijow ie jest w  stadyum gorącego tworzenia 
t-ię, w niedługim zaś czasie będzie można podać 
d-o ogólnej wiadomości szczegóły projektu i za
miary ty celu najlepszego jego wykonania.

Skazanie morderców. Przed sądem obwodom ym 
w Wilnie odpowiadaj robotnicy Józef Bogus<.ewicz. 
Jan Hatkiowicz. Jan Jurgielewicz i Bronisław Ro
si- cki. Oskarżc-ni umówili się z piątym mewy śledzo
nym jeszcze sprawcą, że włamią się do gospodarza 
Lisowskiego i ograbią go, ażeby na AVielkauoc spę
dzie kilka dni wesołych. Pewnego też wieczoru, 
kiedy roiLma Lisowskich udała ste na spoczynek, 
wlamaii się do mieszkania i zamordowali pałasza
mi i toporami całą rodzinę, ^O-let-niego właściciela, 
jego 57-letnia żonę, 23 letmą synową, 17-letniego 
syna i dwoje wnucząt w wieku sześciu lat i czte
rech tygodni. Tylko najstarszy syn, Jan Lisowski, 
którego właśnie nie było w domu, uszedł śmieerci. 
Mordercy zrabowali następnie około 2.800 rubli w 
gotowce, trzy pierścionki, futro, kilka par butów, 
różne ubiory’, oraz chleb i słoninę. Zbrodniarzom 
udało się najpierw ukrywać i zdobycz swoją prze
chować. Późuiej jednak wytropiono ich; przyznali
s ą do w?ny. Sąd, jak donosi łWilnaer Zeitung- 
skazał wczystkich czterech na śmierć.

Zs? ś w i a t a .
AA yiófc oleju z kukurudzy. Jak donosi „A z  Est" 

•na Węgrzech obecnie są próby wykorzystania ca 
wielką skalę doświadczeń, poczynionych Lad pro- 
dukcyą wyrobu oleju z kukurudzy. Myśl ta nie 
jest not, ą, a podj ta została w Stanach Zjednoczo
nych Ameryki Polnucnej, które już przed wojną 
di-wozily do Europy 20 milionów: ceni. tego oleju. 
Węgry pod względem produkcji kukurudzy zaj
mują trzecie miejsce.

Sposób, jakiego używają Amerykanie przy w y
robie oleju z kukurudzy, polega na tern, że z ku-

I Z Y  U S U W A  K IP :  V.* i  P r 7 P . h r ! ? *  t / u - i L r r l a  r t r v i v J n . l r n  akurudzy usuwa się wierzchnią _ twardą powlokę, a 
z pozostałych dopiero części ziarna tłoczy eię olej. 
AA ten sposób z 1C miii- nów centnarów kukurudzy 
wydobywa eię 1.70 mil. centm oleju, który przed
stawia wartość 170 mil. koron.

AYęgiertklt banki żywo zajmuj ąsię tą sprawą 
i czynią przygotowania na przyszłość. Jak twier
dzi „A z  Est’1 i rząd także zainteresował eię tą 
kwestyą, a że dotychczasowe próby uprawniają do 
najlepszych nadziei, więc nie jest wykiuczonęm. że

czynnych. O powrocie "do ojezyzny natmalnie nie 
chcą nawet słyszeć, boć przecie uciekli stamtąd 
na pierwszą wieść o wojnie. Zwłaszcza Neapol 
podobno przysłał tu kwiat swych lazzaronów. — 
Podobnie nie chcą słyszeć i o pracy. Gdy wobec 
brakli robotnika we Francyi, rozmaici pracodawcy 
francuscjf zwrócili się do nich z propozycyą do
starczenia im pracy, przy ozem proponowali nie
słychanie wprost wysoką zapłatę, która dochodzi 
nikiedy do 1.25 fr. za godzinę, lazzaroni wyśmieli 
ich. a natarczywsi z pracodawców spotkali się 
z groźbami nawet. Naturalnie, że wywołało to w  
Paryżu powszechne oburzenie, wyraz któremu da
je miedzy innemi „L 'O ivre“ , gdy pisze: „AYe Fran- 
eyi obecnie kobietom-Francuskim, gdy nie przy
kładają szczeych starań do wyszukania sobie 
pracy, odbiera się zapomogę rządową. Czyi nie 
moznaby także i tym cudzoziemcom pogardzają
cymi pracą odebrać prawo pobytu?

Repertoai teatru miejskiego .7 Krakowie 
im Juliusza Słowackiego.

W  poniedziałek: teatr zamknięty.
We wtorek: „Faust", wy-stęp p. Heleny Ło- 

wozyńskioj, L. Geitlera i J ManowaTdy.
We środę, teatr zamknięty.
We czwartek: „Dzwony z Corneville“ .

Repertuar miejskiego teatru iuaowego.
\AT poniedziałek ania 17 lipea o godz. 6 wieczo

rem . „Tomcio Paluch".
W « -wtorek dnia 18 lipca o ffodz, 9 wieczorem; 

„Tomc.o Paluch".

M a jaf&$w austiyaokioh 
i ttiomieokich v; Rosyi.

K, Tyniow'ski vVi’ olu V II kl Głowińskiego 315 K. 
, "u i m n. IAr: Durski Stanisław III kl. Żal chockiego 
252 K  (szlacn.), Strzelecki Maryan II kl. Głoi.Ji- 
iRiego 315 K (siłach.), Czyżowski Kazimierz ATU 
kl. GłewinsKiego 315 K, vac. Pukalskiego 200 K.

F i l i a  g i mv. IV : Janoszek Maryan ' ' I I  kl. 
Glowifrki.sgo 315 K,

G im  n. V I: Stankiewicz z-ygm-ant K kl Stankie
wicza 400 K  (famil.), Chudecki ilaryau I  kl. :iura- 
kow-skiego 315 K  (famil.), Ko.złow;ski Roman VII 
kl. Zawadzkiego 315 K  (szlach.), Zakrzewski Ma-

Zmarli:
3. p. dr Józefat N o w a c k i ,  gorliwy działac-z spo

łeczny, długoletni lekarz miejski w Ząbkowi lach, 
/marł tamże.

Zmarły był współzałożycielem i dzionkiem zarzą
dów: Kola polskiej Macierzy szkolnej, Stow. spo 
żywczeeo „Społem", Tow. domu ludowego, straży 
ogniowej ochotniczej i Kółka rolniczego. iM  ró
wnież opiekunem rady szkolnej i ochron.

IlfSEfWO MI W i  f t t .
(KcrtspondeLcya »Nowej Reiormyt )

Gpoczno^ dnia 14 lipca.
W  obwodaie o-po zyiiskiin znajdują się ol

brzymie lasy, których aJmims-traoyę, względnie 
madzór i opieko nad nimi sprawruje tutąi-szg) Ko
menda, ustanowiona z ramie.nia c .k. władz o- 
kupacyjnych. AV skład lasów tych wchodząf

1) Lasy piywatsie cara, wy:iosząoc- 16,724 
hektarów, podzielone na rewiry: Błogie, Spała, 
Smardzewice, Demba i Brudzewice. AV mająt
ku tjan są także i o-hszaay bezlećne. jako cza
sowe laki i żerowiska d!a zwiarayny leśnej, na 
przeatrzt ni 2.2-37 Ji&kkaró w.

) Lasy państwowe Żarnów, podzielone na ie- 
wiiy: żdyszcwice-Pore,mba Bronów’, Sielee; ra
zem 309.35 hektarów. Ponadto do majątku tego 
•należy 20‘05 hektarów łąki i 17 hektarów roli.

3) La >y prę waitne, majatki: Białacaow(: lir. 
Plater), Ibaysucha (hr Dembiński), Komorów’ 
(Stefan Sobieszczański), Maohory (Ludwik 
Bayer), Dłnżmewice-Pilicliewice (Jerzy Rudz
ki), Rożenek (Aleksander Sz-tremer), Janusze- 
wice (Bronicła.w Łącki), Dąbrówka (Edmund 
Kobierzycki), AVieJka \A'ola (Jan Wielowieyski), 
Sław .u (Ignac o Gąsiorowski), Ikraśnica (Gu 
staw Bąkcw&ki), Korytków ‘ (Stanisław Celiii- 
slcr), Zameczek (Augofet Drużbacki), Miedzna 
(Jan AYarcLai). Rdzaeliów (Jadwiga Dobiccka), 
Mniszków 'Poidewski), Stoki (Mieczysła-w’ Ko- 
raszewski), Władysławów (Adam Gostkowski), 
Skórkowiće (Bronisław Rapacki), Giedlów (Emil 
K uleszyński), Myślibów (Miecz, Glimielewski), 
Poplaw'y (AVladyshnv Stempiński), Janków (Fe
liks Domawski).

Lasy te obejmują ponad 20.000 hektarów 
przestrzeni.

4) Lasy dbnacyjne:
Bta-obrzegi (Sowieta Sobolewfikav.
5) Lasy gminne i należące do mniejszej wła

sności wynoszą około lu.000 hektarów.
Obecna zawierucha wojenna —  maogół biOr 

rąc — obniżyła prawie we wszystkich lasacii 
zawartość drzewostanów, tak w średnim, jak 
i w starem Tratwie. Niektóre partye leśne zni
knęły -Upt-łnie z powierzchni z:emL Las cięto 
dla celów wojskowymi lub dla poprawy zni
szczonych wskutek operacyj wmjennyoh budul
ców. Stosunkowo najuiniej acicrpaały Lasy rzą
dowe i wielkiej włanności. To też nzą-u okupa- 
cyjny, pragnąc przyjść z t omocą wejeninym io>- 
go-rzelcom, rozda je im w (Lodzę darowizny bu
dulec i> opał. Cały niemal niateryał na domy, 
stawiane w bLżącym roku w Opoezyiiskiom, 
pochodzi z lasów rządowych. Część rocznych

Od dłuższego czasu dochodzą nas wieści, że los 
jeńców wojennych austro- węgierskich i niemieckich 
w Rosyi, staje się coraz bardziej pożałowania go
dnym AA brew przepisom prawa między narodowe
go, rząd rosyjski używa jeńców' w obecnej zwia- 
szcza porze, do ciężkich robót polnych i to bez 
względu na ich jakość i stanowisko. Potwierdze
niem niejako tych pogłosek jest komuiukat urzę
dowy Agencyi tel. petersburskiej, rozesłany' w tej 
kwestyi do pism. Zawiera on obok przyznania faktu 
nadużywania jeńców do robót pewnego rodzaju, 
usprawiedliwianie się rządu rosyjskiego wrobec opi
nii publicznej Europy’ . Oto brzmienie komunikatu: 

„Na odbytej naradzie gubernatorów’, okazało się 
między innemi, że jeńcy, użyczani przez wydział 
wojenny na roboty, występując z liezcemi nicsht- 
sznemi żądaniami, odmawiają pracy w rolnictwie, 
co w znacznej wierze zmniejsza przestrzeń zasie- 
rów, a podczas zbiorów może pociągnąć za sobą 

ich zniszczenie, jak to miało miejsce w  roku ubie
głym. Nmzależn'0 od tego w ostatnich czasach 
zaczęły napływać do ministeryuro ula spraw we
wnętrznych telegraficzne doniesienia gubernato
rów z miejscowości, gdzie stosowana jest praca 
jeńców, że wypadki samowolnego opuszczenia 
przez jeńców robot zaezęły się powtarzać coraz 
częściej i że dozwolone dotąd miejscowej admini
stracji cywilnej środki zaradcze przeciw uchyla
niu się jeńców od pracy w postaci aresztu 7 dn: o- 
wego są zupełnie nie wystarczające.

Ministoryum dla spraw wewnęirznych po pocozu- 
miemu z miniateryum wojny, uznało wobec tego 
za odpowiednie udzielenie gubernatorom w spra
wie a r e s z t o w a n i a  jeńców praw przewidzia
nych dla dowódcy pułków, a mianowicie’ 1 ) aresztu 
zv y kle go do miesiąca, aresztu obostrzonego do £0 
dni i wzmocnionego do 8 dni; 2) w celu zwiększe
nia kary —  aresztu zwykłego obostrzonego i wzmo
cnionego ogółem do miesiąca.

Pomicmone kary, według artykułów 74-76 tej 
samej ustawy, polegają: a) areszt zwykły — na 
tom, że winny’ jest osadzony każdy z osobna V  je
dnej ceb z pełnieniem, według uznania władzy, 
powierzonych mu obowiązków. Otrzymu ją oni po
karm i śpią na gclyeh pryczach; b) areszt suro 
wv —  na tein, że aresztowani są Osadzona w jednej 
ccii, lecz o chlebie i wodzie. AVydaje się im chleb 
i sól coaziemńe,a pokarm gorący eo trzeci dzień. 
Spią oni na gołycli 'pryczach; o) areszt wzmocnio
ny polega na osadzeniu w ciemnej ceń z zastoso
waniom na ogól przepisów aresztu obostrzonego, 
Skazanym na areszt, tak wzmocniony jak i surowy, 
oraz i na areszt zwykły zabrania się palenia ty
toniu, wszelkich gier i pieśni, orz komunikowania 
się z osobami obcymi. Następnie względem jeń
ców, na których pomimoue kary nie wywarłyby 
żadnego w pły wu poprawczego, możnaby stosować 
jako środek ostateczny, również trzy miesiące wię
zienia.

Tyle wiadomości, wobec której trudno zająć sta
nowisko, nie znając jakości jeń:óv’. Jeżeli jednak 
do ciężkiej pracy rolnej, przekazuje -ię jeńców, 
n i e o b e  z n a n y c h  z p r a c a  t a k ą ,  nie 
dziw, że muszą zachodzić wypadki złożenia pracy. 
Kar; w takich razach nader ostre : trzebaby zapy
tać się, ażali są one zgodne i  przepisami międzyna- 
rodowemi o traktowaniu jeńców. Jak wiadomo, 
pod tym względem panują w  Rosyi iiiaczne nadu
życia tak eo do ud żywi ania jeńców’, jak i ieb trakto- 
wania o ile znajdują się w zbiorowych obozach.

ryan VII kl. GIot insiriego 8l5 K (szlach.), Pucha
lik Aleksander ATI kl. Głowińskiego 315 K.

Gimn.  ATI: Danek Kazimierz V kl. Jasków 
skiab 300 K (famil.).

F i l i a  g ‘ mn.  V II : Onyszkiewicz Andrzej I \7

Madame stypendyśw.
Na pok c-d ze ni u AYydizialu krajowego w Białej w 

dmu 12 bm. przyznano, -oprócz wymienionych w 
poprzednim numerze naszego dziennika, następują
ce stypendy-a:

Uniwersytet lwowski: w y d z i a ł  p r a w a  i a d- 
m i n i s t r a  C j - i : Parylewiaz Stanisław II -r. Nie- 
zalbit-owsklej z Borkowskich 1000 K vac. Głowiń
skiego 420 K , -Adamek Eugeniusz 1 r. So-boty 460 
K  —  vac. Głowińskiego 315 K, Kii janowski' Kazi
miera I r. Głoiwińskiego 315 K, ‘Wójcik Józef III 
r. 2&raŁovskieg-o 420, Bońtm Jan I  r. Głowińskiego 
315 K.

W y d z i a ł  m e u y c i z n y :  MitkiewTczówca Eu
genia II r. Aywasa 600 -K (szcz. war.), Bańkowska 
Wanda III r. Barczewskiego 600 K  (szl), Gumow
ska Z.ofia I  r. Brzeskiego 400 K  (szl.) vac. Poto
ckiego 315 K, Szydłowska Anna I t . Po-u>ckiego 
315 K  (szlach), Borowicz Mieczysław III r. Bar
czewskiego 600 K, Ostrow ski Stanisław II I  r. Bar
czewskiego 600 K, Olszewski Kazimierz 1 r. Zura- 
kow jkiego 420 K.

AVy d z i a ł  f i ł  oiz o-f i c z n  y: Bańkowska Bro
nisława II I r. Zawadzkiego 420 K (szl.) vae. Mat- 
czyńsMego 315 K, Madejska Stanislawm 111 r. Za
wadzkiego -120 K  (szl.) rac) Malczyóskieg-o 315 

nanówna D y Jura IV  r. Barczcw&kiego 600 K,K, Ainanówna fcy-i 
llayder A.dam Ilł r. Bairczewskiegio 600 K. Biedska 
Zofia 11 r. Krak. Zakordonowm 315 K, Jaworska 
Janina H i. ParzelsŁIcgo 300 K.

PolitechniKa, Lwów: Zaehariasiewiez Józef IV r. 
bud. masz. Czbc-z&wy 420 K  (szcz. war.), Zieliń
ski Ozftólaw I I  r, kura góm. Zurakowskiego 525 K

6-  —  -  (s z l .

Barczewskiego 500 K  vac. Ż/iirakowsylde^o 420 K.
Paszkiewicz Maryan I I I  r. bud. masz. NiezałńtOY 
skicj e Borkowsikich 1000 K  vac. Żurakow skiego 
420 K. Seheyhał Adolf I  r. kurs -geom Krak. Zak. 
420 K od I I  półr. vac, Krak. Zakord. 315 K, Lazo- 
ryk Emii I I  r. inż. Niezahttowsidej z Borkowskich 
1000 K  vac. Głów ifuddego 315 K , Giebułto „ ioz 
Jan I  r. inż. Baz. Towarniekiego 400 K , Krygow
ski Mieczysław IH r. inż. Siemianowskich 400 K.

łu. Głowińsliiego 315 K, Tokarz Władysław VIII 
kl. Głowińskiego 315 K.

G i mn .  V III: Palędzki Antoni AT ki. Glo\ ińskie- 
go 315 K  -.złach.).

G i mn .  Al i c k i s w i c b a: Obmiński Stanisław 
II fcj. Głowińskiego 315 K  (famil.). '

I S z k o ł a  r e a l n a :  Deskur Feliks ATI kl. Zał- 
cbockiesgc 252 K  ,'tzlach.).

• II S z k o ł a  r e a l n a :  Wąsowski Manma II I ld

fe) stypendyum z fundac^d Macierzy polskiej 200
K  JiTzemu Tcppie IT kl. gzk. lud. św. Józefa we 
Lwowie. ^

Anglia a Fkrwegla.
(Tel. c Ł Biura koresp.)

, ! Kopcnaaga, 17 lipca.
. i National TnIonćJe« donosi z Chrystyanii, źe 

Anglia zaczyna Nor wtgis robić trudności w do
wozie mąki z Ameryki, twierdząc, że dowóz te:1 
jest nienormalnie wielki.

M  1̂ 3 3t l W  t t b t  IffllEL
(Tel. c. k. Biura koresp.j

ut-owniskiego 315 K, Zaczyński Eugeniusz V  kl. 
Głowińskiego 315 K

SzKOjy średnie w uraju:
G i m n a z y u m  G r ó d e k  J a g i e ł  1.: Mią-

czyński Tadeusz II kl. Zalcbockiego 252 h fszl.) 
od II półr.

G i m n a / z y u m  J f a - r os ł aw:  Szymon-owioz
i  kl. Zurakow- skiego 315 K  (famil.), Dyrka 

Józef V kl. Głowińskiego 315 K,
G i mn .  L e ż a j s k :  TtyczyiLkł Emil HI kl.

Lukszaiulia 380 K  (szcz. war., Doc Jan II kl. Luk- 
SŁandl" 380 K  (sz&z. war.) Oraj czyński AATady- 
slaw I  kl Lukszandla 380 K (szcz. war.). •

G i mn .  p o l s k i e  P r p e m y ś l :  Rożok Ludwik 
AT kl. Głowińskiego 315 K.

G i mn .  P  r z e m y  ś 1-Z a s a n i e: Mączek Fran
ciszek V iH  kl. Giowuńskiego 315 K.

C i mn .  r u s k i , )  P r z e m y ś l :  Kulczycki Ste
fan V kl. Głowińskiego 815 K (szlach.), Garba- 
c-zowKk-i Aleksander AT (kl. Głowińskiego 3l5 K. ,

G i mn .  I  R z e s a ó w :  Kuzyżanowski Kazimierz 
AT kl. Głowińskiego 315 K.

G i mn .  II R z e s z ó w :  Samłieki Maryan V kl. 
Głowińskiego 315 K.

G i mn .  S a m b o r :  Hoiociyski Michał V III kl. 
CzaykP^-skiego 600 K -szcz. war.) od I I  p., Wolski 
Jerzy IV  kl. Głowińskiego 315 K.

G i mn .  S a n o k :  Szajna Jóc?cf kl. Głowiń
skiego 315 K.

G i m n. I  (p o i. )  S t a n i s l a ó w : T  upoi aieki 
Kazimiera A kl. Głowińskiego 315 K.

G i mn .  (II. ipcl.dde) S t a n i s ł a w ó w :  Ban-
drcwsłri Zbigniew I  kl. Zal chocki ego 357 K  (famil.), 
AViśri(r.vsk:i Tadeusz V  kl. Głowińskiego 315 R. "

G i mn .  r u s k i e  S t a n i s ł a w ó w :  Sendecki
Alikołaj ATU kl. Glowiuskjogo 315 K.

G i mn .  S t r y j :  Jaworek: Jan A’ U kl. Głowiń
skiego 315 K. 1

Gi mn .  Ż ó ł k i e w :  Rauzikowski AYJadysław V  
kl. Bazylego 'fowaruickiego 400 K, Gorzko Jan AT 
kl. ks. Nonval«;-.vsldego 230 X,

Szk- o j ł a  i r e a . i l a  Jat roi słń-w:  Towarmcki 
Emil IV  kl. Gluiiń-Tdwgo 815 K.

G i mn .  ż e ń s k i e :  Sta romiejska Stanisława IV 
kl. gimn. żeńska w Rz.eszoiwie, Dopldewicza 300 K 
(tarnik), Gcppertówna Marj’a III kl. gimn. Uczula 
nok, K r a k ó w  Laskowskiego 200 K  (famil.), Pie-| 
saą*3cówn-a Maiya V  kl. gimn. Urszulanek, Stani
sławów, Matozyńsk. 315 K  (szl.), Żabska Danuta IH 
kl. gunu. UtszuI. Stanisławów, P-otock. 315 K 
(szl.), Gutkowska Helena IV  kl gimn. Bazylian. 
Lwótv, Krak. Zakord. Sl5 K, Kwdatkiewmzówna 
Karolina A'I k' gimn. Urszulanek Lwów, Krak. Za
kord. 315 -K (od II pułr.), Maleczyńska Emilia V II 
kl. gimn. Nazaretanek Lwów-, Krak. Zakord. 315 
K, Cislćwna Mary a A II kl. ginu. Urszulanek Lwów, 
Krak. Zakord. 315 K, Sowińska Aram. ATI kl. gimn. 
żcńik. Nowy Są-oz, Jarosza 180 K (ev.cz. war.).

S e m i n a r y a  n a u c z ,  ż e ń s k i e :  Bogdano
wiczów na Janina IAr r. sem. żeń. S*raalkowskiej 
Lwów, Roliuida 370 K, Szumaiiska Zofia I I  c. k. 
sem. żeń. Lwów Ratanda 370 K, Zajączkowska 
Marjra 111 r. sem. żeń. T. S. L. X  r a k ó w, Bo- 
znaiisk. 300 1\, Łyszczarezykówna Janina III r. 
sem. żeń. Strzalkow.-kiej Lwuw Boznańsk. 300 K, 
Wodzińslca Marya III r. sem. żeń. Strzałkowskiej 
Lwów, Boiznanskiego 300 K.

■Sa* od y  l u d o w e  i w y d z i a ł o w e  ż e ń 
s k i e :  is’ Otearzewska Irena II I  fet. tud. Nazaretanek 
Lwów Laskowskiego 400 K  (fam.), vac. Laskuwak. 
300 K, Slowikow ska 7-ofia IV  k r  lud. szk. żółkiew
skiego Lwów’, Laskowskiego 300 K  (fam.), Słowi
kowska AYalerya I I  kl. 5-kl. szk. wydz. żeń. Be- 
-neaykryr.ok ona., L w w  .LaLew . 300 K  (fam.), 
Stankiewicizówna Olga II kl. szk. wyda. Natrę Da
mę Lwów, Stankiewicza 400 K  (fam.).

Z a k - r a j o  w o s z k o ł y  w y ż s z e :  Kuhn Juzef 
II t. prawa AViedeń, Głow-. 420 K  (fam.), vac. Głow.

Londyn, 17 Imca.
»ĄIoinhig P c - t «  podaje datowane 22 czerwca 

don jsienie z s New  Y o rk  Journal of Gomsnaroe^ 
w _Waszyngtonu, z którego wTyuika, że Stany 
Zjedno-Ci-uiie starają się osiągnąć ulgi w blok, 
dzi» angielskiej dla niemieckiego wywozu, D >  
niesienie powiada dalej, że rząd amerykański 
przygotow uje energiczne kroki, aby uwoinić 
zvrłaszcza takie towary wywozowe, które ie- 
t przed hiokauą angielską zostały sprzeda
ne i leżą w neutralnych poriaet.

Trzy  osoby’, które leprezentują dwa mi-uistor- 
stwa ameiykańskic i prywatno amerykańskie 
m iercsy importewe, odjeżdżają w  11100.014 do 
Nowegu Jorku. Panuje opinia, ze położą oni 
Gm&ameut [xid dala ze rokowania 00 do bloka
dy, Członek departauicntu państwowego zosial 
upoważniony do oezaos"eJnich rokowań z urzę
dem spraw zagranicznych w Londynie, lecz mi
sja. jego  jest uważana za zupełnie n ieoficjalną.

nos MAM paśsiff Mffl.
<TeL c k. Biura korusp.)

Londyn, 17 lipca.
Biuro prasowe donosi: Kanclerz .skarbu M a o 

K f c i i i a  i ministrowie finansów Francyi i 
Włoch odbyli w  piątek i  sobotę szereg konfe
ren c ji. Zawarto umowę co do wspólnych Inte
resów czwórscjuszu w celu dalszego skoon :ly- 
nowania polityki, zapasów i flnanscr . Dalej 
zawarto isobae ua.iowę finansową m iędzy F  .in, 
cyą a Włochami. Konferoncyo z rosyjskim  mj> 
nisirem finansów zaczną się dzisiaj.

Agitdcya za pokojem,
(Tel. c. k. B.ura koresp.)

Kopenhaga, 17 lipca.
E oto wybitnych, osobistości duńskich, wrśród 

nich głowa kościo-ht duńskiego bisk-up O s f  e fi
l e  1 d i burmistrz Kopenhagi J e n s  e n, wzywa- 
ją w  odezwie cala ludność Danii, żeby eię przy
łączyła do wielkich manifestacyi na rzecz po
koju, które w  dniu 1 sierpnia, jako w dzień naj
smutniej szej rocznicy, będą urządzone we 
wszystkich kraja-ch neutarlnyeh w  formie wie
ców, pocliodów ludowych, nabożeństw i  bicia 
we dzwooij Odez-wa w zy ira  wiszystkie stowa- 
rzysz-enia, duchowieństwa, SŁKOiy i nauczyciel
ki, o-rae całą ludność, żeby 1 sierpnia prayl 
c zy ły  się de wspólnego protestu przeciw woj
ule uwiatowej i i^szystkim prEyszjym w-ojnom 
i zadokumentowały no ważną wolę Damii utrzy

Lcia
wa-
iel-
rlP/
m
lOSi

mania swej neutralności i jej wiarę w  prawo 
międzynarod owe.

315 K, Orty liski Jun I  r. med. AATedeń, Gtow 420
R  (szl.) vac. Głow-. 315 K , Al-orawslci Tadeusz J r. 
pohierh. Wiedeń, Glowińddego 315 K  (szlach.), 
Urbański Tadeusz HI r. kult. techu. Akad. ziem. 
AViedcó, Krak. Zak-ord. 420 K  vao. Głowińskiego 
315 K, Stefków na Janina l i i  r. med. Wiedeń, Nid* 
zabito.v-ski'di z Borkowskich 1000 K, vac. Bc-znań 
eldego 300 K, Rybezjm Jan II I  r. fiłoc. AATedeii. 
Baz Towarnick. 400 K, rac. Pukalskiego 200 K 
Grocholska AATeronika i U r. med. AATedeń Baz! 
Tcwamurldcgo 400 K, Charak Hilan- I r, prawa 
Wiedeń Głowińskiego 315 K, AKtulim Tadeusz I 
r. filozof. AATedeń, Głowińskiego 315 K.

Z a k r a j - o w e  s z k o ł y  ś r e d n i e :  Burzyński 
St. \'H kl. kurs. szk. średn. AATedeń, Głowińskiego 
315 K  (szjaek.), Łuszczkiewicz Jan in  kl. kurs. 
szk. średn. Wiedeń. GłoTsdńijkiege 315 K.

W  myśl wydanych na cc.au wojny przepisów na- 
dar.-i rtypondya tylko na bieżący rok szkolny 
1915/16, ,0 ile w myśl statutów poszczególnych fun
da'*}’: pobór stypendyum nie ma trwać dłużej (do 
•ukończenia nauk, ewenutualaie przez pewną liczbę

H ie n M ie  ‘adria p a M o a  
. na (OGdacłi kratach.

(Tel. c. k. Biura koreep.j

I,ondyn, 17 lipca. 
„Times1 donosi z CorreLatnzy, żo -z,e wszysń* 

kich smoa donoszą o obecności nowych niemie
ckich łodzi podwodnych na wodach turecnlcr

Wrzenie w Irlandyi.
(Teł. c. k. Biura koresf.)

Londyn, 17 lipca.
»T im es « cLono-si z D iandyi, że w  lurabstwio 

Gallway musiano wzmocnić pollcyę, aby zapo- 
biedz odpędzaniu bydła. 1 D aily Telegrapb« do
nosi, że ckm© 1000 siafeinistów demonstrowa
ło wczoraj w Cork, śpiewając buntowuLeze pi©- 
tni, sykając na, wojsko i policyę. W  końcu siu- 
te k ń ś d  zburzyli biuro werbunkowe.

Po^żynie w Hiszp^ni!.
(Tel. c. k. Biura koresp.;

Madryt, 17 lipca.
W  22 prow incjach zawieszono stan. w yjątko

wy.
Berlin, 17 lipca.

Tutejsza ambasada. Hiszpańska donosi we
dług urzędowej wiadomości telegraficznej, że 
w cakej Hiszpanii panuje spokój G oflzW i coraz 
wuększa liczba robotników’ kolejowywli wtucs 
do praiey.

TelartjiilfZi.p 1 tsh fraSass
®iii«ości c. k. Biura kirssp.

z dnia 17 lipca

K&iiferencya Sonnina z ambasadorem ros.
Rzym. S c  1 1 n i  n o  oubyl -liiriszą konfe-reJi- 

cyę z ambasadorem rosyjskim, trzecią już w 
króLkim przeciągu czasu.

Apelacyjny proces Casemeuta.
Londyn. Dzisiaj zaczyna sio rozprawa1 ayela 

cyjnu ,w sprawie sii Robert Ca - se  m e n t a.

Pogrzeb ohar pożaru w' Tatoi.
Ateny. W  obecności królewicz*, odbył się 

wczoraj uroczysty pogrzeb trzech oficerów  
k tórzy zginęli podczas pożaru. Liczba' ofiar w y 
nosi, o ile dotąd wiadomo, 32 w’ tem 28 osób 
z królewskiej gwardyi.

półroczy szkolnych lub do ukończenia -pewnej 
klasy;. r

Nadto marszałek krajowy nadał: a) stypen/iya -z 
iuudaeyi Michała GątikicTdcza po 120U K : 1 ) BSń-i 
kowtoKienm Bencdykcowi z IV  raku filozofii wel 

vo:wi*>; 2) Obtalowiozowi Łukaszot.i z I I I  r. by-1 
dnoteobn. politechn. we Lwrowie. i ,1

Odpow iedzialny redaktor:

EMm&pimkL
Wyiiawoaa

e s a u i a .
Z  drukami literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L< 10, R zą d ca  d n ik a m i L . K . Górski-


